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N r 2 (218) Z życia Izb adwokackich 101
rian  Solarski z Z.A. N r 3 w  Zabrzu 
i Józef W olny z Z.A. N r 1 w  Mikoło­
wie. Większość dyskutan tów  wypowie­
działa się przeciw ko sztyw nem u stoso­
w aniu granicy w ieku  przy w ykonyw a­
niu zawodu adwokackiego, a za ela­
stycznym jej stosowaniem  przy jedno­
czesnym uw zględnieniu indyw idualnych 
okoliczności dotyczących danego adw o­
kata  oraz konkretnej sy tuacji w  danym 
zespole adw okackim , a także za przy­
znaniem upraw nień  w te j kw estii r a ­
dom adwokackim .

Dziekan H enryk H o 1 a k dokonał 
podsum owania dyskusji, ustosunkow u­
jąc się do wypowiedzi dyskutantów  i 
zapow iadając w ykorzystanie tych w y­

powiedzi w  uw agach do projektu  
uchw ały NRA w spraw ie granicy w ie­
ku  w ykonyw ania zawodu adw okackie­
go. Stw ierdził konieczność współpracy 
kierow ników  zespołów z Radą Adwo­
kacką w spraw ie kierow ania na KIZ 
adw okatów  w podeszłym wieku.

W związku z odejściem w  najb liż­
szym czasie z K atowickiej Izby Adwo­
kackiej w ielu adw okatów  przechodzą­
cych do nowo utworzonych Izb w  Biel­
sku-B iałej i Częstochowie — dziekan 
Rady w yraził im podziękowanie za 
dotychczasową współpracę z Radą 
A dw okacką w  Katowicach.

od w. A leksander Czacki

I z b a  k r a k o w s k a

W Izbie krakow skiej czynnych za­
wodowo adw okatów  jest 403, w  tym  
w  mieście K rakow ie — 207. Izba szko­
li 20 aplikantów  adwokackich. 81 osób 
należy do PZPR, 21 — do ZSL, 50 — 
do SD. Podstaw ow a Organizacja P a r­
ty jna  przy Radzie A dw okackiej zrze­
sza 20 członków b. KPP, PPS i PPR. 
Na wysoki stopień politycznej ak tyw ­
ności środowiska oddziałuje POP, k ie­
row ana przez Egzekutyw ę z jej I se­
kretarzem  tow. adw. Rom anem Porw i- 
szem. Z PO P w spółpracuje ściśle Rada 
A dw okacka ze swym  dziekanem , tow. 
adw. S tanisław em  W archolikiem  na 
czele.

A dw okatura jest jedynym  w  PRL 
zawodem ustaw owo zobowiązanym do 
św iadczenia ludności b e z p ł a t n y c h  
usług. Pomoc praw na polega na pro­
wadzeniu procesów (b. często żm ud­
nych i długotrw ałych, jak  np. w  sp ra­
wach eksm isyjnych, czynszowo-rozli- 
czeniowych itp.) i na poradnictw ie 
praw nym . P rzeciętnie w  Izbie k rakow ­
skiej prow adzi się rocznie ok. 2.700 
bezpłatnych spraw  sądowych (w tym  
ok. 1.700 w  sam ym  Krakowie). W I pół­
roczu 1975 r. Rada wyznaczyła 855 
pełnom ocników z urzędu. Poradnictw o

prow adzą zespoły adw okackie (każdy z 
nich jeden raz w tygodniu), udzielając 
w  tej form ie pomocy każdem u, kto się 
zgłosi. Nie da się zewidencjonować n a­
w et w  przybliżeniu tych tysięcy porad 
rocznie. U stawodawca, nak ładając na 
adw okaturę obowiązek pracy społecz­
nej, akcen tu je w  ten sposób w yjątko­
wo uspołeczniony charak ter zawodu. 
Ten sam wniosek znajdu je potw ierdze­
nie w  sam orządowej organizacji zawo­
du. W organach sam orządu (Rada 
Adwokacka, komisje problem owe Rady, 
sądownictwo dyscyplinarne itp.) p ra ­
cu je społecznie 110 adwokatów.

Poza własnym  środowiskiem  adwo­
kaci K rakow a są obecni niem al w szę­
dzie jako aktyw ni społecznicy. I tak: 
a) w radach  narodowych i ich kom i­
sjach p racu je  • 24 adwokatów , b) w 
społecznym poradnictw ie praw nym  w 
ram ach F ederacji SZMP działa 26 
adw okatów  i aplikantów  adwokackich. 
Poza tym  popularyzacja p raw a i po­
radnictw o p raw ne są zorganizowane w 
innych placówkach.

C zternastu  kolegów wzięło udział (w 
la tach 1974—1975) w  im prezie pn. 
„Telefon zaufan ia”. Po k ilku  adw oka­
tów  działa w takich instytucjach, jak
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Polski Kom itet Pomocy Społecznej, 
Koło Obrońców W ojskowych, kółka rol­
nicze, kom itety rodzicielskie, TWP, 
ZBOWiD, Autom obilklub, Liga Kobiet, 
związki zawodowe, W ojskowy Klub 
Garnizonowy, TKKF i inne organizacje, 
w ielu też pracu je w  spółdzielczości 
mieszkaniowej.

Członkowie Izby zostali zaszczyceni 
licznym i odznaczeniami państw owym i 
(80 c,sób), wojskowymi (34 osoby) i re ­
sortow ym i (10 osób). N iestety, w ięk­
szość odznaczeń otrzym ali adwokaci 
nie z ty tu łu  pracy zawodowej i sam o­
rządowej, lecz za zasługi położona poza 
środowiskiem, które z tego punk tu  w i­
dzenia jest z pewnością nie dow artoś­
ciowane.

Poza działalnością poszczególnych 
osób w  konkretnych insty tucjach adw o­
k a tu ra  uczestniczy też w  licznych ak­
cjach społecznych. Tak więc: a) w  czy­
nach party jnych  bierze zawsze udział 
po kilkadziesiąt osób, b) na odbudowę

Zam ku Królewskiego w  W arszawie 
wpłaciły pow ażne sumy w szystkie n a ­
sze zespoły adwokackie, c) na F u n ­
dusz Zdrow ia Izba płaci rocznie ok. 
100.000 zł, d) dwa zespoły adw okackie 
spoza K rakow a ufundow ały dw a s ty ­
pendia dla młodzieży szkół średnich, 
e) Rada Adwokacka płaci k ilka tysięcy 
rocznie na Dom Spokojnej Starości.

Szczególną akcją społeczną było u- 
fundow anie książeczek m ieszkaniow ych 
przez zespoły adw okackie dla dzieci i 
młodzieży znajdującej się w  trudnych  
w arunkach życiowych. Tą form ą opie­
ki otoczono 28 osób. Uroczyste w ręcze­
nie książeczek PKO jest okazją do 
spotkania darczyńców  z obdarow any­
mi przy uczestnictw ie zaproszonych 
gości (w tym  również prasy).

Poza POP i Radą p racą  społeczną 
adw okatury  zajm uje się także 11-oso- 
bowa K om isja P racy  Społecznej RA 
w  Krakowie.

adw. dr Jan K u trzebski
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1. W dniu 13 w rześnia 1975 r. od­
była się druga już z kolei uroczysta 
inauguracja roku szkoleniowego ap li­
kan tów  adwokackich Izby szczeciń­
skiej.

Przem ówienie inauguracyjne na tym  
spotkaniu wygłosił adw. Lucjan  B o - 
c z k o w s k i .  Mówca naw iązał do do­
brych tradycji Izby szczecińskiej do­
tyczących koncepcji szkolenia ap likan­
tów  adwokackich oraz form  jego rea li­
zacji. Przypom niał również, że n a  pod­
stawie doświadczeń środowiska szcze­
cińskiego opracowany został zakres te ­
m atyczny szkolenia aplikantów  oraz 
przy ję ta została form a jego prow adze­
nia przez Naczelną Radę Adwokacką 
(system sem inaryjny). Poniew aż n a j­
lepsze naw et koncepcje szkoleniowe 
tracą  swą aktualność z biegiem  czasu, 
Rada Adwokacka w Szczecinie opraco­
w ała  ankietę rozesłaną do wszystkich 
członków Izby, w  której adwokaci w y­

powiedzieli się co do spostrzeżonych 
w yników  szkolenia, form  jego rea liza­
cji oraz nowych propozycji w  tym  za­
kresie. Rada zwróciła się rów nież do 
aplikantów  adw okackich z propozycją 
zgłoszenia swoich postu latów  i w nio­
sków, dotyczących szkolenia i przeb ie­
gu aplikacji. W szystkie te  in ic ja tyw y 
nie zastąpią jednak  rzetelnej pracy  
szkoleniowej w  je j podstaw ow ym  ogni­
w ie na linii: ap likan t — patron — ze­
spół. Szczególną rolę ma tu  do odegra­
nia in ic ja tyw a ap likan ta i chęć zdo­
bycia tego kap itału  wiedzy, k tó ry  
liczyć się będzie w chwili podjęcia sa­
modzielnej pracy w  zespole. Należy 
pam iętać, że u  podstaw  wszelkich su k ­
cesów leży bowiem  rzetelna p raca  sa­
m okształceniowa. Zawód adw okata bo­
wiem, jakkolw iek piękny jest i t ru d ­
ny, wym aga stałego podnoszenia sw ych 
kw alifikacji i um iejętności.

Następnie głos zabrał k ierow nik


